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=fSprawdzaj, a co dobre zatrzymuj. desa 


Me 825. Rok Cesi: N owiay sneru nD 4ty: Dnia 17 Czerwca 1848r. 


Spis rzeczy: Rolnictwo: 


O osuszaniu grantów. (Art. nadesłany): — Gospodarstwo domowe: 


0 używaniu 


mięsa końskiego. (Dokończenie): — Wychów zwierząt domowych: Kiedy właściwie owce kocić się powinny. 
(Art. nadesłany, — Rozmaitości: O machinie do żęcia zboża wynalazku P. Feliksa Piaseckiego. — Sposób 


otrzymywania obfitych zbiorów. 


-O osuszaniu gr untów.: 
see Q (Art. nadesłany), 

"Nie o osuszaniu blót, lub przestrzeni jakiej nie- 
użytej mówić mi tu wpada, ale o zabezpiecze- 
niu pól ornych od zbytecznćj wody i wilgoci. Za. 
bezpieczenie to.w każdóm wprawdzie rolnictwie 
powinno. zatrudniać gospodarza. Na, polach 
urządzonych , podług nowego. „sposobu. . jest 

"ono bardzo. ułatwionem: już. to dla tego że or- 
ka jest prosta, już że rowy dla uregulowania. od- 
działów, starannie wyprowadzone być muszą. 
"Na; rowy, które wodę z pól zabierać. i dalszy jćj 
odbieg ułatwiać mają, gospodarz musi najpier- 
wćj zwrócić uwagę. Przekonawszy się iż w. ro- 
wach tych żadna zawada wody zatrzymać nię, mo- 
że, dopićro 'wtedy ze: skutkiemvużyć;moọże; sposo- 
bów sściągnienia zbytnićj z pól-wilgoci. 

'Z:położenia 1ze składu. ziemi, każdy. łatwo. osa- 
dzi, jak dalece pole jego wilgoci podlega; auważając 

_pilnie całąpowierzcehnię, dowić się, w jakim, lub 


„ w jakich kierunkach woda ma się ściągać, ; Po- 


długiogólnego:spadus powinien. rozporządzić /ca- 
łą „orkę, "to: jesł/ naprzykład: orząc „w składy, 


Rolnictwo, | 


składy powinny leżćć w kierunku spadu, a tak 
bruzdy. pomiędzy składami już ściek wody ku 
niższćj stronie ułatwiają; w najniższćj stronie 
pola należy wyorać głęboko poprzecznice, od tej 
dać przekop do rowu. 

„Jeżeli powierzchnia pola jest. równa, lub jedna 
się tylko pochyłość na niej znajduje, dostatecznie 
będzie na cały jeden oddział, tylko. na niższej 
stronie dana poprzecznica. Jeżeli zaś .powierz- 
chnia jestnierów na, trzeba: będzie prowadzić kilka 
poprzecznie, „i albo każdą z osobna przekopem 
ż rowem połączyć, lub, wszystkie pomiędzy sobą 
takiemiż połączyć. przekopami. asa 

Znajdują się: niekiedy na polu miejsca, kiore 
więcćj odsinnych wilgoć: zatrzymują. Być może, 
że.to'wynika z.przyczyny ich, położenia, albo też 
że» zdroje pods powierzchnią. wilgoć sprawują. 
Na gruntach, ;których spodnia, warstwa. jest pias- 
czysta, bardzo często widzićć można: że wilgoć 
niejako się; z.ziemi,dobywa, , Na takich, poprzecz- 
aice powierzchnię. mało skutkują. „Skutecznićj- 
sze, będą rowki podziemne. agi 

„Ponieważ: rowy. podziemne (dra) w rolni. 
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ctwie angielskićm więcćj niż w=iąnych "są użyc gBrzecznie ipkięrunek rowkom podziemnym. Na- 
wane, i, zprzyczyny,iż sam ich dobrego doznałem | znaczy małe mi kołeczkami cały kierunek, w ja- 
skutku, s robienia jakowych w tém miejscu kim wypada mu prowadzić rowki i zaraz każe je 
opiszę: JT wG kopaćrszerokóści 08 EEE dosł 8 a podług 
- Na Ney 'rzut ORA | należafoby Śri: że ilości wody,” jakiej się” SIREP a głębokości 
praca okoto budowania rowków” podziemnych Zrazuna jeden*łokićć; głębićj zaś w miejscach 


jest bardzo wielka; przecież przy wykonaniu, „oka, 
że się przeciwnie; a nawet, gdy” wiele kamycz- 


ków jest na polu, których=pozbyć..się- tylu jaż w. 
nas gospodarzy przedsięwzięto, tatwićj będzie je 
w rowki ha poló zsypać niż daleko odwozić. 


"Robią się -bowiem rowki-podziemne-z-kamy-_ 


11 głości tćj okiem dostrzedz nie można. 


„wyższych na ną Poly tak „żeby, spad rowką był wszę- 


dzie. w łówhóWadza! f dokolwióke ku spadowi po- 
„chylony; ale tak „mało, że.na 120 stóp rowka do- 
syć jest zniżyć go na cal jeden; a zatćm R 


Gdy rowek już będzie aa saa się 


Ms 


ków: różnej awielkości, a: gdzies ich- weale. nie „w niego,kamyczki na wysokość półłtokcia, to. jest p» 
masż, 'iżyć móżnA kę tego EZ drzewa; długo: tona «łokióć od- powierzchni pola'sypią<się najs 


dogogé MNAI 


wilgoci ulegać i mogźcego; jako” Stb: olszówych, - 
wierzbowych, topolowych, nareszcie i brzozo- 
WYCIE 
Najlepićj jednak gdy będą z kamyczków wielkości 
od głowy do kurzego jaja: z większych bowiem) 


POOR ZE CZE TZT DEOZKT TRZE 


niż głowa, zmudniejsza będzie robota. 
ża Roki":  pódziśńńkie “kamenné” sa” dwoójakie: 


ötwärte'lub Perne” 'Otwarte kiedy pó bokach'astai 


NEQATE 


enie: i KA CE ją 


wione kami 


ziemny. stanowiły. ERO 

" Pełne rówki są napełńióne aFóbnieńi kamycz- 
kami, pomiędzy któremi wodą“ się: sączy; teósla- 
tnie są łatwiejsze do robienia, trwalsze'i lepsze: 
pónióważ nie tak prędko jak” pierwsze ziemią się 
zastiwają: “Jeżeli bowiem "woda cokolwiek ziemi 
pómiędzy szpary kamyczkowe” ńaniesie; znowu je 
wypłrucze ponieważ. na’ wiele ziemi w rowkach 
pełnych nie masz <miejsca; ptzeciwiie:w'otwar- 
tych” córaż” więcćj ziemi woda! 4/'sobą nanieść 
musi i areszcie ta zgromadzona ziemia zupełnie 
wodzie daime "położy; trzeba* będzie kamienie 
wierźchnie podnieść dla'gdkrycia'i wyczyszcze- 


nia rówka; Z (OUN nigy A ką: day) nie 


Łzy. SX enio 58isi s» osbrsd 

"Db robienia" rowków sv jolier AR 
znać praktycznie ńiwelaćję czyli równówagę; ale 
gospodarz mający wprawić” bRO ż'dóś wiadczenia 
śpady Wa gołach śwychi ziiający; zdoła dać i po- 


- 


ródd ia“ 'spód: najmniejsze kamyczki, potóm wię- 
ksze, a na wiérzehý zow watstwa małych; na 


tę kładzie-się darń-przewrócona-lub-mech i przy- 


sypuje się ziemią z rowka wyrzuconą, tak że nad 


rrojwkiem wyżćj cokolwiek ziemia leży, niż jest 


powierzchnia pola: za kilka lat bowiem osiądzie 
ziemia i zrówna::się. Tym. sposobem, wszędzie 
nad górną warstwą,kamyczkówy, pół łokcia zie- 
mis lubo ipii ECB anattafi ido: alsamyczków nie 
dostanie. 08 0 818 

W miejscu, w którem: rowek podziemny! do : wot 
wartego głównego! rowu iza grańieą' "oddziału. 
(w płodożmiennem: gospodarstwie) pola wpada, 


„Sboqw pi ie otwóm | jys: 


należy rowek poóżiemny zakóńczyć i zaróżyć kil 


ku dńżemi kamieniami; a a małe rie wysy= 
pały. MeS 

Od'rówów ótwartych * ia sigi sodrazw rowki 
szersze, stawiają się kamienie na bokach” i te się 
płaskiemi! lub przynajmniej długiemi nakrywają, 
a że kamienie 'te' nie wszędzie szczelnie tączyć 
się mogą; należy je także "mchem lub a na 
kręćynim się rów: cary: ziemią zasypie.'* ONE 

Głębokość i szerokość; 'w' jakich bapak zrażu 
potrzeba; zawisty oczy wiście:od' wielkości kamie- 
ni, które 'góspodarz' do tego na'polu znajduje, 
Rówki pódżieńńne; ijdż ukończone;* papay : trży; 
"fhać pół tokcia w: (kwadrat otworau'o'1 donisi w 

*oNareszcie; na rówki z drzewa, Pap się długie 
pófłokciówej średnicy wiązanki z gałęzi, kładą 
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się, w „rowek, darniai pokrywają „ziemią na 
półitokcia,najmnićj, przysypują: si dst d910196M 
o! Wodał pomiędzy. temi gałązkami znajduję, tak; 
że” droge a uformuje,; jakoby,; "zdrojez, i im bardziej 
wilgoć. njem; SĄCZYĆ. SIę; owa tóm.dłyżej galer 
zie wwąć będą, wość ats doli 
_suKiedy. rowki na, m dia. a SAE Ni różnych 
kierunkach, dawać. wypada, , lepiej. będzię, zawszę 
każdy rowel, do. rowu. otwartego, doprowadzić, 
niż łączyć, je pomiędzy, sobą: bo; pewniejszy, bę; 
dzie, odpły) a WOdY+. tu dwwymysym wO Sò 


bgi STY 


sodowa FARBY, Ro pisko, palete 


<kiedy priere óweć''kocić sie po 
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takiemi rowkami, odzbylnićj, wilgoci, „zabezpieczy - 
łem, i, pajgorszych, zrobiłem, ARKANA da- 
wnićj rodziło„Się.. na nich. więcć i mioty, I niz zbo- 
w AE Aa OR najlepszy. rzepak i i REBBIE; 

„oNie będzię jednakże zbyteczną TZECZĄ osirżedz, 
że na tłustych, glinach rowki podziemne, Skutku. 
zrobić, nie, : Mogą., „Jeżeli, „glina, grubą. spodnią 
warstwę składa, , nie, przepuści spodem wody 41 


pa takich gruntach poprzecznicami. <przekopami 
na powierzchni. ADYRRANA wilgoć Soag spać male- 


ANE si moi sios 316 £ Z 3 K. 
83[0.s8s'tq 1a  tsaolersbu n ia sshomessig: dsa 
sobsiwżob. sikaialGŚ |IQI6- GS1s6SoWo OŚśgi 
z pi etisbigiw ji jo AAFEISXIWO. < 
°, > 2, 
“W ychów z zwierzat domowych.” mój taq doś „(8 
UUESTTYY) 41 IŚ0ŻIM hi -MMA ( Q 342 í 
ją łatwo ipo akon cenie nabyć 
-Jays TG Mmóżnaśssousa isl Ge bsxtą 313 (8 4D TS. 


"Te 
żę „winny? 
DIDVSZIV ANN SI DY E J1 


SC praesta), 


sig 


dsini 


siä jsiaga| 
gie" pingigie dol j 

-"9Na: zgromadz eniu" ag kina agrońomićzne- 
go sw Regenwaldzie: udzielało *wielu'cztonków 
tegoż zgromadzenia: swego; zdania o właściwej 
porze kocenia' się. owieć;:pótóm: wezwanoópana 
 Pesśina, abysżebrane w:tej'mierze doświadczenia 
towarzystwu: Ee ten odczytał: co: z. 
bojki S5b6i wa 910 


nbsj T ; tusłosw otód 


EODH 919) 
od: 


_ 1) Aby czas do tego Shiny dla 'śi ostink ków 
a gospodarskich był dogodnym i aby parze- 


Wi ot 
2 „pie maciórek „odbyło „się bez. wielkiego 
24 «i wo gl: txb GQ; sz 1 
zach lodu. > ża 
isięb'sq a 0) rm ogłw eti uddzogź O 630164. OD 


2) Żeby przytóm, tak, „były RE, iżby, Się 
oai RQ niem „jak. n ajwięcćj, epodeiewag można 
jagniąt... 


Iny 


SWĄ (10 4019861 98 dZYST 


%8bg yd „gł 
o Aby. jagoiętasow.„jekiójkalwiek. iaa „Się 
: surodzą, <nie, narażać na szkodliwe wpływy. 


pay Mieć czaś i śposobnóść: przygótówać do- 
GSS sstatkiem: dobrej paszy tak dla maciorek jako 
i podrastających jagniąt; a jeżeli się: jój nie 
* produkuje na miejscu tyle ile potrzeba, aby 
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o 


iag" Kóććnie* się ówiechie ma’ przószkadzać bý- 
- majmnićj śtrzyży Aż z ówiet gak ow- 
eżarni. OR ŻA 


„ Gdy tym wymaganiom może SIę stać zadó- 
ŚĆ, „wtedy, co do naszych stósinków, najwa. 
55 Sciwszy. „czas “do kócetiia się öd“ 15 lipca do 


2N 


“końca legoż miesiąca, > parzenie się od 15 


5 USN 
i stycznia do k końca lutego. 


197 syssq NINSSDOBAI 


„ad 1) Zeg ¢zas „ten parzenia, się, maciorek jA 
dla, nas pajdogodniejszy, potwierdzą to: że $ 


enti OH OL 1h 


720 FE 


-in a)i Wełna. na, owcach już tak. „gdrosła, że się 
„omona z.dokładnością o PLOE „yłasnościach 


pg „| przekonać, Lpodług tego „maciorki klassyfi- 
od :m kawąć, ido stosownych twyków przydzielić. 


bssb ) O tćj porzeaiożna datwerurządzić podług 
klassyfikacyi klatki dla: macioręk, w. któ- 

ob mych (każdy: gatunek: <zowł aściwemi. sobie 

! aj otbykami umieszczony, jest: przezco można 
bsa tysobiezabezpieczyćrwszelkie: korzyści owy- 
Ultolosmikające z/puszczania trykówizręki ios: 
*16'%) sOficyalista .nrający dozór nad "owezarnią, 
310401 6 tej pórze'niw najwięcćj do tego czasu, aby 
dsabsi zamiary/właśćieiela jak ada „Ay 4 

sisbi <kónańE; 'a hakoniec:""-* 


ZSŁEE 


d) Gzas ten jest najstosowniejszy do pószuki- 


"wania potrzebnych tryków dla odświeże- 


S Maid łub poprawienia owczarni. 

Nie będę się żapuszczał' w rozbiór niegodno- 
ści, wynikających z innego do parzenia się owiec 
używanego czasu np. w lipcu, aby mićć jagnięta 
zimowe; lub w listopadzie, aby*je mieć wiosenne: 
te bowiem aż nadto są znane; ograniczę Się prze- 
to na przytoczeniu uwagi: że maciorki w marcu 
wypada rzadko kiedy, a lepićj jeszcze nigdy do 
parzenia nie przypuszczać. Nie chciałem ja wie- 
rzyć przestrodze téj, udzielonćj mi przez ojca 
mego owczarza, atoli 25letnie doświadczenie 
około owczarni, potwierdziło ją zupełnie. 

ad 2) Żeby przytem byto tak skutecznóm, że- 


jagniąt: 

Gdy mnie przed 20 laty nauczano że korzyst- 
nie jest przemieniać czas kocenia się na zimę lub 
wiosnę, albo z wiosny. na zimę, poszedłem by? i ja 
za przykładem innych, ale bez istotnego przeko- 
nania: skutek tego byt ten, że ponieśliśmy dotkli- 
we straty. Później byłem ostrożniejszy i każde- 
mu radzę aby, gdy się na ten sposób da namówić, 
tylko powoli do téj odmiany. przystępywał i żeby 
maciorki nie kocity się pierwej niżeli w lipcu al- 
bo w sierpniu. Po doświadczeniu przykrem tak 
zacząłem postępować i jagnięta miałem w pożą- 
danćj porze, lecz żeby to nastąpiło z pewnością, 
trzeba owce przypuszczać w $tyćzniu lub lutym: 
bo w marcu ustaje już w nich pociąg płciowy. 

Czyli parzenie się maciorek w końca lutego 
jest jeszcze skuteczne, mie doświadczyłem: bo 
wkrótce tak je urządziłem żeby: się iegsigia przed 
"lszym lipca rodziły. | 

"Przed 4 laty, porzuciłem czas w jesieni do pa- 
rzenia się maciorek przypadujący i dopićro je 15 
stycznia do tryków* puścitem.'- Skutek był nad 
spodziewanie pomyślny:: bo'ani jednej maciorki 
„nie miałem jak dawniej jałowej... Za moim przy- 
kładem poszło wielu z moich-sąsiadów i równie 
im się to dobrze powiodło: . Wyznąć, tu jednak 


muszę, że w następnych latach rzecz nie udała 
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Się tak pomyślnie: tyle bowiem byfe jałowych 
maciorek jak dawnićj, ałe z drugiej strony, gdyby 
ich nawet było i więcćj (co jednak nie było), to 
ztąd ńie wynika żadna strata: bo się pómnożyła 
liczba: owiec a umniejszyła skopów; przeż co 
ilość wełny była jednakowa; wtedy też nie ma po- 
trzeby trzymać tak wiele tryków: albowiem owce, 
które po próbowaniu okażą się do zapłodzenia 
nieusposobione, oddzielnie się stawiają; żostanie 
więc daleko mniejsza liczba do parzenia się; mniej 
też tryków utrzymywać wypadnie, nie będąc zaś 
przez zbyt wielką liczbę maciorek niepokojone, 
przydatniejsze będą do zapłodzenia, osobliwie gdy 
zamiast wypędzania ich na pastwisko, koło ow- 


-czarni lepszą paszą. będą żywione. (? ? Red). 
by się po niem jak najwięcej spodzićwać można 


ad 3) Aby jagnięta, w jakićjkolwiek liczbie 
one się urodzą, nie narażać na szkodliwe wpły- 
wy. 

Dla jagniąt nie może być oczywiście dogo- 
dniejszćj pory jak gdy w lipcu lub sierpniu się 
urodzą: boo tym: czasie:są mniej narażone napa- 
raliż, który częstokroć w innćj porze zrodzone 
jagnięta całkiem wytępia; i choć się pojawi, to 
nierównie jest mniej zabójczy. Niektórzy nawet 
hodowcy owiec twierdzą:.że jagnięta, w lipcu lub 
sierpniu; zrodzone, mnićj mają „usposobienia do 
kotowacizny; tego jednak nie doświadczyłem: 
bo przez trzy lata, gdym u siebie zaprowadził le- 
tnie kocenie się, żaden z moich tryków nie miał 
tej choroby. (? ? Red). RE ak 

Wyganianie owiec 
przed i po okoceniu się O tej porze nie tylko im 
nieszkodzi ale owszem jak uajwięcćj zbliża ich 
do naturanego sposobu życia; więc mi to bardziej 
należy zalecić, niżeli odradzać. 


na stosowne pastwiska | 


"Z letniego kocenia się wynika wreszcie i ta ko- 
rzyść, że maciorki, będąc o tym czasie już po 
strzyży, 'nie dadzą jagniętom sposobności przy 
ssaniu odgryżać wełny, i chodząc.'wraz z niemi 
na pastwisko nabiorą siły itak; w wełnę porosną 
jak te które w sierpniu były, strzyżone i z niemi 
razem przez: zimę mogą być hodowane. 3 

ad; 4). Mićć czas i sposobność przygoto: 


y 


= i, 


wa“ dostatkiem“ dobrej paszy tak «dla omacio- 
rek jako i dla*dorastających: jagniąf; .a jeżeli się 
jej na'miejscu nie produkuje tyle: ile potrzeba; 
aby jej tatwo i po umiarkowanćjs'cenie nabyć mo: 


‘nav` Gdy przy stosownej paszy nie popełni się 


błędu 'w porządku hodowli, wybór: tylko pastwi: 
ska dla jagniąt może jeszcze podlegać niejakićj 
trudności, tę więc należy nam rozebrać. 

Jagnięta rodzą się z końcem lipca, 0 tej porze 
pojawia się już ścierń: jeżeli więc jagnięta po- 
chodzą z parzenia odbytego w styczniu albo lu- 
tym, znajdują więc jedno ściernisko po drugićm 
do samćj jesieni; gorzćj wypadnie dla jagniąt Zi- 


mowych: bo te, osobliwie w trzypolowem gospo- 
darstwie, skażane są na pastwiska dalekie i nie 
zawsze w dobre zioła obfitujące. Ale'i w takim 
wypadku któryż gospodarz zechce zapoznawać 
własnego interesu? jeżeli go zaś zapozna, 
téż za to szkodować będzie; nie może zatém po- 
dlegać wątpliwości, że w każdym razie, czy owce 
w zimie lub w lecie kocić się będą, pastwiska dla 
nich przygotowane być muszą; idzie tu więc tyl- 
ko o to aby tak byty podzielone, aby gdy się je- 


dno kończy, drugie już było sposobne do wyży- * 


wienia maciorek i jagniąt. Późniejsze pastwiska 
np. na ściernisku nie tak będą żyzne, co też jest 
łepiej: bo jagnięta przez obfitość mleka mniej bę- 


dą narażone na paraliż. 

Co do zimowego utrzymania Re osobli- 
wie przed parzeniem i w ciągu onego, potrzeba 
je dobrze żywić, aby miały dość sokow do wy- 
kształcenia się poczętego płodu, a mleko dla ja- 
gniąt. po okoceniu. Gdy owce poczują, wtedy, 


tak jak każde inne brzemienne zwierzę, są żarło- 


czniejsze I mniej w karmie przebierają. Przed 
okoceniem się można im mnićj wyborną dawać 
paszę, ale za to obficiej; po okoceniu się zaś le- 
pszą ale skąpićj. Tym sposobem postępując osz- 
czędzi się lepszego karmu do czasu gdy jagnięta 
wraz z maciorkami jeść zaczną, io dobre ich 
utrzymanie przez zimę nie będzie troski. 
Zarzucą mi może: że po letnióm koceniu się j ja- 
gnięta w AR zimie muszą być jak najtro- 


sam 


nadać nie mógł. 


skliwićj utrzymywane, ale;to właśnie jestoto,, co 
dopićro sam utrzymuję: bo jeżeli od chwili uros; 
dzenia sięznajdą: w wymionach maciorek mleko, 
a 'na pastwisku dobrą paszę, wtedy, będą do- 
syć mocne, aby zimę dobrze przezimowały; żaden 
tóż dobry. gospodarz nie zaniedbaaby„im na zimę 
dobrćj paszy: nie przygotował. Gdy: będą mocne 
i zdrowe mogą; śmiało: z-rocznikami'się chować; i, 
jeżeli tylko owczarz jest troskliwy, wtedy zimę 
jak najlepićj przebędą: 'W tym względzie niema 
różnicy: bo i jagnięta w*zimie zrodzone wymagają 
tej samej ioskliwości tak pod względem dobrego 
żywienia maciorek przed okoceniem się, jako'też 
dobrego. pastwiska dla nich: i dła jagniąt gdy Zo- 
staną odłączone, a idąc za.własnym pożytkiem 
nie. powinno im-t6ż zabraknąć dobrego utrzyma- 
nia przez zimę. 

Przodkowie nasi umieli także myślić, ioni by- 
li zatóm aby jagnięta wcześnie pod lato na świat 
przychodziły ipod zimę były dość silne aby ją 
zdrowo przebyły. Pochodziło to zapewne ztąd 
że w owym czasie nie produkowano dość poży: 
wnćj paszy; chcieli więć przynajmniej uzyskać na 
czasie, W, fizycznem ich rozwinięciu, czego im ani 
letni ani zimowy karm, którego skąpo udzielali, 

ad 5), Kocenie się maciorek nie ma ) przeszka- 
dzać bynajmnićj strzyży wełny z owiec catéj ow- 
czarni. 

Jagnięta dzo ać w lecie nie mają wprawdzie 
wełny do strzyży w tymże roku przydatnej. Wia- 
domo jednak że roczniaki, które były, w sierpniu 
strzyżone, nie mogą. w, „następnym czerwcu dać 
tyle wełny, jak te które. się. w czerwcu zeszłego 
roku urodziły. 
z ostremi końcami, jest daleko mocniejsza I wię- 


D 
Wreszcie wełna z roczniaków 


„cej poszukiwana, niżeli wełna z podwójnćj strzy- 
ży. 


Ja sam przedawałtem ją o 2 talary na kamie- 
niu drożej. Werna zaś podwójnej strzyży í daleko 
tanićj się przedaje a jeszcze tanićj gdy się o wie- 
le później niżeli po roku z jagniąt strzyże. 
Przypuszczam jednak że wetna z zimowych jā- 
gniąt większą "ma wartość, równie jak i to, że 
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w lecie' zrodzone! nie wydadzą:jej więcćj po róku dnie do „parzenia sięsmłodsza: niżelii z zimowego. 
niżeli tamte, 'to przecież :stratasztąd'nie wielka: kocenia się. Jestto zapewne wielka niedogodność; 
bósiĘ'wynagradżawiększością wełnysz'.maciorek ale doświadczenie mnie! nauczyło;: że w:trzeciim 
którą 'jagnięta "letnie mie ogryzująż<albowiemaro:  roku' "mając cztóry ząbki isbędącgod zimowychio 
dzą się po strzyży.' Strata-powyższa «wynagradza parę miesięcyi:stąrsze, utratę,ona czasie przez to 
śię Rareszcie przeż oszczędzenie paszy, ‘którą ja: wynagradżają::że: tym pewnićj się, - e gi 
gniętomSwzimié) zrodzonym porodłączeniu dawać daleko JRR noz jagnięta: i, 
potrzeba; a którą w lecie urodzone na'pastwisku ds so iwokebAi a ik 
znachodząy Przyj-letniem koceniu zbiera się, SSi rena owiec, w czasie; ch kotności, a ani im, 
ściśle: biorąc; więcćj.wełny; a! zsjagmiąt letnich ani płodowi wcale. nie szkodzi; wreszcie, zapi EQ 
po woku «strzyżónych, uzyskuje: się: najdoskonal: wadzając letnie, kocenie się nie „potrzebą ani wię- 
sap tego rodzajusprodukts! ioo wii son asa  £6ji PASZY, ani „większeg 9 pastwiska; zatćm dla do; 

*5Zaprowadzając:etnie <kocenie się: maciorek, brze, urządzonego gospodarstwa, gdzie. się, produ- 
SZ róku nie ma ani straty wwet kuje, Podostatkiem, Paszy, kocenie się owięc w le- 
nie; ani mniejszego przychówku. jagniąt; ta tylko cie od ZIMAWEZĄ mierównie, jest, dogodniejsze,. i 
pozostaje 'niedogodność, że jakaśczęść „przypa- 0) w alb 590 upózyti Maciejowski: 
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sA S6łeęsU (SIA SAS teses [dów zewnętrznych uszkód en, jako złamania! nóg, nad- 
W Niemczech coraz bardzićj publiczne używa- werężenia lub pęknięciu krzyża it. P: alao się 
nie kóniny, poczyna Się upowszechniać (a). I tak niezdolną do pracy, może” „służyć. za pokarm, a 
w r. upłyniony m, Prezidium berlińskiego Towa- następnie, za nizką cenę do jatek sprzedawaną. 
diys, kù zapóbieganiu ` złemu obchodzeniu SIĘ 5 WOZaZ a: najpewniejszę, „mamy . widoki, że że 
ze zwierzętami domowémi ‘òd lać kilku” zawiąża- rzecz ta wkrótce w użycie wprowadzoną Ef 
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nego, zarządziło przed UEŻAAN czasem wielki i że, niezadługo mieć > będziemy publiczne jadki 
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tego „powodu następującą odezwę do pism pó. b cże zaś REP dość wielki panuje w w "tej mie- 
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W czasie lak wielkiej dro YJ A nawet tak ża „przeto zarządziliśmy dla cztonków Towarzy- 
AY 2 .ANTOTYZ BUWSTAI 

Wielkiego niedosia(ka ‘ pożywienia, „Sbówiązkićm Siwa naszego wielki objad, który po  ajwiększej 


to] 
WOÓ461,054 STOSSTĄ 
jest ażdego wyszukiwanie Środków zminiejsze- „Części Z koniny będzie złożony. 


tia lub i usunienia nędzy. Wychódząć z tej: zasady, DEWR GUTO 


: «Wszakże tylko największy przesąd, wzbudza 


po. fieznych doświadczeniach , ośiĄ gnęliśmy 0 odrazę: od. używania mięsa „końskiego. Niejesiże 
HBA GA VA t $ ei Bile gt 


przekonanie: że obecnie, obowiązkiem 'nawet to jedno! 2 najczystszych zwierząt irawożernych. E 


j TN (14 
jest:  upowszechikidnie u używania mięsa końskiego, ‘Jemy chętnie wieprzowinęs a na sanio „Yspomnie- 
tego" równie” żdiówego jak! posilńegó pokarniu, i nie konin, ckliwość i nie jednego przejmuje. Nie- 
„8 sue Jging X UHAOT óQ ISEN (DLN 8 

"= A ; i jestże to powiarzańiy prześąd, uprzedzenie? - 

sea - «Zresztą, tylko eszcze w niektór h rā 
'(a)v Zebraliśmy, tu w jedne ië an annt as. eszlą, tylko j yc k jach 
mierze doniesienia. Red. Europy ogólnie panuje odraza do mięsa końskie - 
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go, w innych zaś częściach świata i krajach std; i ;ffTWCMiihster zaczęto już także używać na po- 


nowi ono pajulubieńszy pokarm. Tak np. w Afry. 
X BOPSOIA 
0, REZON nad wszyskie mięsa przekładają ko: 


sody 0 
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już „odraza do mięsa końskiego: owszém, nawet 
A SHYY 


Średnie. 1 wyższe klasy mieszkańców, chętnie je 
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R e w Saksonii mocno. poczyna się także 
upowszechniać, a nawet W. naszym Króleyyci chę- 
tnie się biorą do, niego. > > 
Przykłady, te są, doslateczne do usunięcia Wy: 
raźnego tylko uprzedzenia przeciw, używaniu mię: 


baslo tori 02 
sa końskiego; . „m abowicieę powtarzamy w w obec- 
SSRA OLGO US ones 
néj aa wysokich cen Innego rodzaju mię- 
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Ea iwedtug! ostatniego! sprawożddnia Tówarzystwa 

o kłóróm: -Podrzednić była” howa, dd 13! Czerwca 
rb gò 18 Wwrzëstiiā, žászlachtowaáno 5V Berlinie 
133 kóhi iskóńsuwiówano 66926 funtów mięsalkóń: 
skiego. Jedzenie mięsa tegó ód niejakiego czasii coż 
raz bardziej się tu upowszechnia; bo jest. ono bardzo 
smaczne i zdrowe. T zaiste! konie dó' pracy nież 
zdatne, lib kaleetwu podupadte, lepiej jest; zwa: 
'szcza teraz przy nadzwyczajńćj: "drożyżnie; ma 
żywność dla ludzi obracać; niż ó6ddawać jew: A 
; oe nielitościwych furmanów, woziwodów i gl d..ut 

-oNajświeższa” W = aay wiadomość z Borlina 
jest następująca: si i farog gia 

«W Berlinie już |prłkśdztbo 100 familii: wyż. 
szych stanów używa wyłącznie mięsa końskiego 
zamiast wołowego. Tówarzystwo* przeciw! 'dręx 
czeniti zwierząt, które tę nową Tzeź wywołało, 
otrzymuje Korie do stiiżby niezdalie*od kommend 
wojskowych, i sprzedaje * funt * /'żwycżajnego 
mięsa po i srgr., z ćwiartki p. 2 pn a. alina 
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karm miesa. końskiego. Jeneratowie i wyżsi 
urzędnicy cywilni mieli pewnego "dnia" Dudział 
w tem ‘adie 1 azadi highs mięso końskić: tak sma- 
cznemeżecgo nawet zabrakło. 111 (rq sgbg8 
*oPrzed kiłku'łaty,' zebrało! sięw mog wre: 
statiratóraj "10 osób: nas objad złożoby 'z0mięsa 
końskiego. Pieźydujący a "tern" objedzić miat 
mow, w której Wymiemlit liczne kórzyści; jakieby 


. tia rolńietwo spływały z używania” "misa kóńskie- 


gonia pokarm dla ludzi, wżzywająć obecnych do 
dania’ Uobtego? w" tej mierze "iższyny klaśśóm: 
przykładu; gdyż (ylkó tym śpósóbem: da SiĘ przed 
łamać uprzedzeńiie pfżeciw”"leniu" pokańttówi: 
Wszyscy oblcni A Ly? Gbjedzie ` z prawdziwym! 
apetytetn zajdtłali! kofiinę; Pńie tylko! spożyłimięsó 
zóróżnych '€żęści ciała; fale nadto: język, “sero i 
wątrobę; ©wszómię ostatte  zoaleźli: 'smaczńiejszeż 
mi od wołowych?90q ss ol 
SOA piŚKIiG da SOWA wycho? 
dzącém, czytamy eo następujė 37777 989850803 

W Niemczech. mianowicie w okolicaćh'nadreń- 
skich, coraż bardziej upowszechnia się mid już tyl- 
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ko pomiędzy ńiższą lecz 1 wyższą klassą; używaj 
nie” na *pókarm "mięsa "końskiego! * Niedawno 
w. Wirtembergskiem,"'kóń" wojskowy; zipełnie 
żdrowy, przypadkieńr: złamał noge i natychmiast 
zostat zabity i że'skóny 6bBiany. * Przytomńy temu 
Chirurg rejmeńtowy, p. Kroll uznał że mięso jest 
zupełńie”zdrowe P bez obawy” może być 'na po” 
karm użyte. ”Ogłoszono'więc w okolicy: że beż” 
płatnie ottzymać możnasmięsa końskiegov.Wkrót ` 
ce tak' wiele zgłosiło się miłośników ckoniny; że 
w przeciągu kilku” godzin í wszystko” (.mię$0*roze- 
brano:* «Wiele*osób zatndżnyćh używających też 
goż mięsa, zapewniałos że. było 'smaczniejsze; 
aniżeli bywa czasami śwotowinay' z: La otrzy» 
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O machinie do żęcia zboża wynala- 
zku PB. Feliksa Piaseckiego. 

Będąc przytomnym kiikakrotnem 'popisom tej 
zupełnie praktycznej machinki, które się w obec 
znakomitszych, osób. na zbożach moich i sąsiedz- 
kich, a mianowicie na jarćj pszenicy; owsie i 
tatarce odbywały, ośmielam się donieść o tėm 
czytelnikom tego pisma, i dołączyć zgodne zda- 
nie w krótkości, albowiem obszernićj pomówią 
może. Towarzystwa .agronomiczne, „których roz- 
poznaniu p. Piasecki na wiosnę tego 
wynalazek swój, przedłoży. Machina ta, kształ- 
tem nieco do zwyczajnych taczek podobna, po: 
trzebuje.. ¿pomocy dwóch robotników . pićrwszy 
popycha. nader, lekką machinkę naprzód; dru- 
gi nagina kilka garści źdźbeł naraz i użyna tako. 
we nizko; dzieje się to za pomocą urządzenia na 
przodzie machinki umieszczonego, szybko, i bez 
znacznego utrudzenia. 

Zalety tej machinki'są następujące: 

«Tak, jest- pojedyńczą, że, takową każdy zdol- 
niejszy cieśla i kowal wsiowy,. gdy się jćj uwa- 
żnie przypatrzył, zbudować jest tak :w stanie; że 
wydatek. na jćj wystawienie kilka cwancygierów 
tylko wynosi. Prędzćj od najrączejszego sierpa 
(w -Zimno- wódce u wynalazcy użęto tym sposo: 
bem dwóch ludzi «w, przeciągu trzech k wadranr 
sów :34 sporych snopów jarćj pszenicy) rżnie 
machinka ta zboże zarówno zmierzwione, (osty i 
inne chwasty, jéj nie przeszkadzają) „w każdćm 
gruntów potożeciu, i takowe: tak starannie ukta- 
da; że je równićj ręka zwykłego żniwiarza uło: 
żyć nie potrafi. Żadnych ;kłosów. za'sobą nie 20: 
stawiając, zatrzymuje: wytrząśnione ziarna na 
spadzie do:późniejszego użytku. 

Robotnicy od skaleczenia zupełnie są zake 
pieczeni, pierwszy nie chyla się wcale, i nader 
lekko jest zatrudniony, drugi wtenczas źdźbeł się 
RA gdy uzbierdny snopek z machinki wyda- 

Najważniejszą zaletą tej machinki, zdaje się 


200 


roku, - 


—. 


Rozmaitości. 


być oczyszczanie roli z chwastów, albowiem przy 
żniwie na pozór dosyć czystego zboża, uzbierata 
się na dnie machinki między wytrząśnionćm ziar- 
ném bardzo znaczna ilość najrozmaitszego dro: 
bnego nasienia, które sierpem wytrząśnione, 
w roli się zapewne uprawia, I na koszt zboża 
w chwasty rozkorzenia. 

Życzyć pozostaje, ażeby powołani Agronomo- 
wie rozpoznanićm tego wynalazku jak najdokła- 
dnićj się zajęli, i takie zdanie wyrzekli, na BUY 
ogół móg! polegać. 

Siedlisko w obwodzie jasielskim. 
Henryk Kurzważł. 


Sposób otrzymywania obfitych zbio- 
rów. 
. Było to w Elzasie. Wieśniak Ottman, w zadu- 
mienie wprawiał swoich sąsiadów tém, iż zbio- 
ry jego nigdy nie chybiały, a niwy jego zawsze 
plony wydawały obfitsze niż sąsiedzkie. Przyczy: 
na tego opićra się na następującćj recepcie: 
Bierze się 30 kwart przygniłćj, uryny. ludz- 
kiej, odważa się l4 funta potażu, LEl funta sale- 
try, 14 funta sody i 14 funta salmiaku; następnie 
bierze się po równych częściach .gaszonego. wa- 
pna,,popiołu 1 startego na proszek gołębiego gno: 
ju. 1 Popiół. iywapno zlewają się przygotowaną 
uryną, a- powstała .ztąd, , massa, przeszufluje 
się. tak, iżby się popiół przemoczył w płynie; - 
Mięszanina suszy się i starta na proch, przesiewa 
przez sito. Po tém wszystkiem,. gotuje się. klej 
stolarski, is /pszenna. mąka; a otrzymaną  ztąd 1. 
ochłodzoną galeretowatą massą, polewa się na- 
sienie,. zarazem,  przeszufluwuje, ażeby nabra- 
ły ziarna lepkości; te ziarna posypują, się wy- 
żój- wymienioną sproszkowaną mieszaniną; przy- 
czem oraz należy zboże dobrze przerabiać szufla- 
mi, tak iżby każde ziarno okryło się sproszkowaną 
massą; poczem natychmiast bierze się do siejby. 


. fqakie przyrządzanie nasion wywierać ma nad- 


zwyczajne skutki. (Tygod. Lwowski). 
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